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Poe. 3. Zarzącfzenie O nadaniu Złotego Krzy
Za ZasłUgi. 

DZIAŁ URZĘDOWY. 
--000--

Zarządzenia Władz Naczelnych, 
-000--

3. 
Z A R Z Ą D Z E N I E. 

Na zasadzie art. 5 ustawy z dnia 23 czerwca 
1923 r. (Dz. U. R. P. Nr 62, poz. 458) nadaję: 

ZŁOTY KRZYZ ZASŁUGI 
po rat pierwszy 

za zasługi na polu pracy społeczne;: 
ś . . p. siostrZle Anieli Godeckiej, założycielce Zgro
ma.azenia. SS. Honoratek w Często<:hoWlie. 

Wars'zawa, dnia 15 paździemtka 1937 t. 
Prezydent Rzeczypospolitej: 

(-) l. Mościcki. 
Prezes Rady Ministrów: 

(-) Sławoj Składkowski. 

. .l 

DZIAŁ NJEURZĘDOWY. 
-00<>--

Z Kancelarii P. Prezydenta 
Rzeczypospolitej. 

, W dniu wczolrajszym w godziinach popołud
niowych Pan Prezydent Rzeczypospolitej prof. 
Ignacy Mościcki przyoął w obecności dyrektolra 
Protokołu DyplomaitY'cznego Ministra Romera, na 
audiencji pożegnalnej w Spale, opuszczającego swe 
stanowisko posła szwedzkiego, p. Bohemaaa, któ
ry wręczył P, Prezydentowi Rzeczypospolitej swe 
Lis tyo-clwoławcze. 

Po audiencji Pan Prezydent Rzeczypospolitej 
zatrzymał pOlsła Bohemruna na herbacie. 

---<oOo~--

Z Prezydium Rady l\'1inistrów. 
Nowomianowany premier rumuński p. Okta

wian Goga przesłał na ręce P. Prezesa Rady Mi
nistrów gen. F. Sławoja Składkowskiego następu
jącą depeszę: 

"U samego wstępu, gdy podjąłem się zadania 
pierwszego doradcy Tronu, które powierzył mi 
J. K. M. mój dostoliny władca, przesyłam Waszej 
Ekscelencji hraterskie pozdrowienia dla kraju, dla 
którego uczucia przy:jaźni, tak w przeszłości ~!ak 
i w dniu dzisiejszym, budziły zawsze potężne echo 
w świadomości społeczeństwa Rumunii, uważaqącei. 
nasz alians jasny i niedwuznac.zny za naturalny 
akt hi,storY'cznych przeznaczeń. 

Myśl moja zawsze zwracała się w kierunku 
szlachetnego narodu polskiego, j,ako do szczerego 
i nieodłącznego towarzysza dni jutrzejszych. Da
łem tej prawdzie wyraz niezliczoną ilość razy i 
uważam za swój obowiązek powtórzyć ją w tej 
uroczystej dla mnie chwili". 

Na przesłany przez p. premiera Gogę tele
gram P. Prezes Rady Ministrów gen, F. Sławoj 
Składkowski odpowiedział następującą depeszą: 

"Przesyłaj ąc moje najszczersze gratulacje 
z o,kaZjji znakomitego dowodu zaufania, udzielonego 
Wa,szej Eks'celencji przez J. K. M. króla Rumunii, 
łączę me najserdeczniejsze życzenia powodzenia 
j,ego wysokie,j misji. 

Jednocze śnie mogę zapewni ć, iż uczucia, któ
re zechciała Wasza Ekscelencja wyrazić, odpo
wiadają w zupełności mojemu szczeremu pragnie
niu bliskiej współpracy dla zacieśnienia wciąż co
,raz silniejszych więzów niewzruszonej prz yj aźni 
i przymierza, które tak ściśle łączą Rumunię i Pol· 
skę"., . 

Senat Rzeczypospolitej Polskiej. 
37 posiedzenie 

w dniu 4 stycznia 1937 r. 

Początek posiedzenia o godz. 11 min. 20. 

Po załatwieniu wstępnych formalności przy
stąpiono do porządku dziennego. 

S. Lewandowski referował proiekt ustawy 
o przedłużeniu obniżenia komornego oraz o zmia
nie us,tawy o ochroniJe lokatOil'ów. Ta, cztema~ta 
z rzędu, nowelizacła ustawy powinna iść w be
runku stopniowej likwidacj.i ochrony lokatorów. 
Komisja Prawnicza była nie,co bardzi~i ostrożna, 
aniżeli projekt rządowy, sądząc, że nie ma jeszc'z~ 
możności określić, ,jakie będą panowa,ły stosunkI 
w r. 1941-1942, 1943 na rynku mieszkaniowym. 
Na Komisji Wiceminister Chełmoński wyja'śnił, 
dlaczego Rząd przyszedł z tą ustawą dopiero w 
grudniu ub. r. Rząd w czerw<:u i lipcu nie m,ógł 
jeszcze wiedzieć, j,aką zniżkę w podat,ku specJ~I
nym od U'posaż,eń będzie mógł zastosować, dopIe
ro w listopadzie mOżna było przewidzieć, jakie bę
dzie zwiększenie wpływów w budżecie. Od kwiet
nia b. r. podatek specjalny będzie wobec tego zła
godzany. Komisja wniknęła w intencje ' Rządu. 
Ustawa ta jest to plan, który ma być realizowany 
do r, 1943, a z uwzględnieniem moratorium sę
dziowskiego do r. 1945. Zarazem ,jest to zapo
wiedź, że od chwili obecnej będą udzielane kredy
ty budowlane tak, ażeby budowa mniejszych 
mieszkań wzrosła do tego stopnia, żeby już w 
r. 1945 zapotrzebowanie było zaspokojone. 

Komisja poczyniła w projekcie uchwalonym 
przez Seijm pewne zmiany. Wart. 1 przywrócono 
datę 31 grudnia 1938 r. zamiast 31 marca 1939 r., 
a to zgodnie z brzmieniem projektu rządowe1go. 
P rócz tego dodaje się wart. 1 nowy ustęp tej tre
ści: "Począwszy od dnia l stycznia 1939 r" wyso
kość komornego ·wzraslać będzie co kwartał 
o 21h % podstawowego komornego, aż do osiągnię
cia wysokości pełnego podstawowego komorne
go", Podstawowym komornem jest 100% przedwo
jennego komornego, przy czym w b. zabo'rze ro,syj
skim prz,elicza się rubel złoty na 2,66 zł. Skoro 
Rząd zapowiedział częściową likwidację podatku 
specjalnego, słuszną Ij,est rzeczą, ażeby również na
stąpiła częściowa likwidacja obniżki komornego. 
To po,stanowienie dotyczy wszystkich mieszkań, 
które korzystają z obniżki komornego. 

Wart. 2 doda;e się nowy punkt 3: "Wart. 3 
w ust. I, w zdaniu drugim, wyraz "czterech" za
stępui,e się wyrazem "trzech". Chodzi tu o to, aiże
by właściciel domu miał prawo zawierać dobro
wolne umowy, potrzebne dla połączen i a domu 
z siecią kanalizacy:jną i wodociągową. Przy obec
nym stanie gospodarz nie ma prawa do zawarcia 
umowy, żeby lokator częściowo przyczyniał się 
do łączenia domu z siecią wodociągową czy kana
lizacyjną. Faktem zaś j'est, że w Warszawie tylko 
1/2 część domów Ijest przyłączona do tych sieci, 
a nawet w Poznaniu więcej niż połowa nie ma te
go połączenia. Nowe postanowienie określa, że już 
przy mieszkaniach trzypokojowych właściciel mo
że zawi erać tego rodzaju umowy. Pozostają 
wprawdzie 'jeszcze mnieJsze mieszkania, ale bądź 
co bądź jest to już pewien krok napfZód. 

Prócz tego skreślono w ust. 2 wyrazy doty
czące "mora:lności". Komisja bowiem wychodziła 
z założenią, że tam, gdzie urząd państwowy ofia
rowuje bezrobotnemu jakąś pracę, nie można przy
puszczać, żeby była to taka praca, która obraża 
moralno.ść bezrobotnego, 

Inne poprawki są natury stylistycznej. 

P rócz tego Komisja proponuje następujące 
dwie rezolucoje: 

I. Zważywszy na konieczność możliwie szyb
ki ego rozwiązania zagadnienia dostarczenia dla 
świata pracyodpo'wiednich mieszkań, 

Senat wzywa Rząd do przedłożenia program~ 
finansowania budownictwa mieszkań małych, t. J. 
nie większych ponad 2 poko:ie z kuchnią~ w tak~ch 
rozmiarach, aby stworzyć na rynku mIe~zkaDlo
wym taką sytuację, iżby ustawa oochrome loka
torów nie była potrzebna. 

Program ten winien obejmować zarówno: 
l) finansowanie budownidwa publicznego przez 
kierowanie do budownictwa mieszkaniowego środ
ków z budżetu państwowego i innych osób pu
bliczno - prawnych, a zwłaszcza in!S~ytucyj ube~
pieczeń społecznych, oraz instytucYJ asekuraCYJ
nych na życie i dożycie, jak i 2) finansowanie bu
downictwa prywatnego przy pOlnocy kredytów na 
warunkach ulgowych, udzielanych przez B. G. K. 
i przy pomocy ulg podatkowych, a wreszcie 
3) stworzenie 'udogodnień dla budownictwa do
mów robotniczych przez przedsiębiorstwa pOlWsta
iące w ośrodkach nierozbudowanych dostatecznie. 
Przy przyznawaniu i udzielaniu pożyczek należy 
dążyć do wyeliminowania użycia tych środków na 
budowę mieszkań większych, przeznaczając je 
wszystkie na budowę mieszkań nie większych niż 
2 pokoje z kuchnią, o He nie są luksusowo wypo
sażone. 

Równocze~ie Senat wzywa Rząd ido przedło
żenia projektu nowelizacji przepisów o ulgach 
przy wymiarze podatku dochodowego, w tym kie
runku, aby ulgami tymi było objęte wyłącznie bu
downictwo miesz~ań małych, przede wszystkim 
nie większych niż 2 pokoąe z kuchnią i to bez lu
ksusowego wykończenia, ze szczególnym uprzywi
lejowaniem tego rodz.aju budowli, zaopatrzonych 
w schrony przeciwgazowe". 

II. "Senat wzywa Rząd do poczynienia kro
ków, mających na widoku powołanie do życi a in
spekcji mieszkaniowej, opartej o zasady uwido·cz
nione w dekrecie Naczelnika Państwa Q n adzorze 
mieszkaniowym z 18 styGznia 1919 r," , 

Zgłoszone w:nioski mnie'j!Szości Komisja od
rzuciła . 

Sen. Róg podkreślił, że doty,chczaso'wa po.li
tyka budowlana szła na rękę warstw om silniej
szym gospodarczo, mimo ,więc pewrnego wzrostu 
budownictwa brak miesz,kań drobnych wystę,puje 
jaskrawo. nadal. Mieszkania te często urągają naj
bardziej Iprymitywnym pojęciom o higienie i zdro
wotności. 44,2 proc. mieszkań wbotniczych jest 
zupełnie bez słońca, a 52,6 proc. to mieszkania 
wilg,otne. Dotychczasowa polityka .budowlana mu
si być zmieniona. Cały wysiłek skiero,wany być 
musi na budownictwo mniejsze. W tym tylko kie
runku winny iść ulgi podatkowe i kredyty pań
stwowe, a przede wSizystkim budownictwo. SIPO

łeczne - samorządowe i instytucji prawa pu
blicznego. Dopóki ta przemiana nie nastąpi, po.
da,ż musi być regulowana przez ustawę o ochro-
nie lokatorów. Zniesienie ustawy wywo,łałoby nie
pokój w najszerszych warstwach ludności. Pro
jektowana ustawa bije szczególnie w int'eligencję 
pracującą, której pauperyzac ja jest wprost strasz
na. Czym bowiem innym, jak nie krańcowym zu
bożeniem należy tłumaczyć likwidację w okresie 
od roku 1930 316 księgarń i o.pła:kany stan rynku 
wydawniczeg,o? Normalizację stosunków miesz
kaniowych trze,bazacząć, ale nie od tego ko,ńca, 
po. który sięga ustawa. Trzeba bowiem naprzód 
stworzyć warunki, aby loka,t'or mógł pła,cić więcej 
za komorne. 

~W związku z tym mówca zgłasza wnioski. 
zmierzające do ograni.cze.nia pr,ojekto.wanej usta
wy jedy,nie do przedłużenia o.bniż:ki komornego 
Oraz p os tępowania w sprawie moratorium miesz
kaniowego, a do wyeliminowania z niej ws.zyst
kiego, co by dotyczyło zmiany ustawy o ochronie 
lokatorów. (Oklaski). 

Sen. Sieroszewski zwraca uwagę, że ustawa 
nie polepszy mieszkaniowych stosunków, przeciw
nie, wniesie zamęt nawet tam, gdzie się one nieco 


